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Cena p re n u m e ra ty !
H׳ Lublinie bea odnoszenia: miesięcznie 1,40 
hal., kwartalnie 4 kor., półrocznie 8 kor., 
rocznie 16 kor., a odnoszeniem miesięcznie 
1,80, kwartalnie y.ao, półrocznie 10,40, ro- 
cenie 20.80. na prowincji', miesięcs, 2.60 hal, 
kwart, ך.jo  h, półrocznie r j k. rocznie jo  h.

Cena o g łaszan i
FFiarsa petit, łub jego miejsce każdorazowo 
P rzed  tekstem z kor. 20 hal., w ir ód tekstu 
2 kor. sa tekstem 90 hal. Nekrologi סך h. 
Na ostatniej str. 60 hal. c/r00MyfA aa
wyraz 10 h. W׳ dziale adresowym 4 k. Załą• 
cataki aa 100 na prow, a k״  w miejscu r  k.

W sprzedaży ulicznej .Ziemia Lubelska' poranna kosztuje S halerzy 
_____________________ popołudniowa 6 halerzy._____________

RĘKOPISÓW NIE ZWRACA SIĘ.

Wschodnia widowni! wojny. 
Ataki rosyjskie koło Barano• 

wica ! na południa od Stanisławowa 
odparto.

Front macedoński.
Nic istotnego.
BERLIN, 10.4 (BK) Komunika* 

urzędowy nltm lecki donosi pod da* 
tą 8.4. •

Zachodnia widownia wojny.
W bliskości wybrzeża i w łuku 

Wytschaate pcsunęiy się na kilku 
miejscach silna oddziały wywiadów- 
cze naprzód, które atoli ze stratą kil 
ku jeńców cdparto. W okolicy Som 
me podtrzymywał nieprzyjaciel żywy 
ogień skierowany na St. Gluentin, 
gdzie uszkodzono katłdrę kilku 
strzałami. Newa prób■ Francuzów 
by zyskać na tarenie koło Laffavx, 
nie udała się mimo wielkich strat. 
Jedna z naszych kompanji rzuciła 
się za ustępulacym nieprzyjacielem 
i zabrała mu 48 ludzi do niewoli. 
Ne południowy zachód cd Muhlhau 
sen zabrano pcdczas ataku wywie• 
dowczago większą liczbę Francuzów 
do niewoli. Wezera) zestrzelono 13 
nieprzyjacielskich samolotów. 

Wschodnia widownia wojny.
Chwilami żywy ogień ped llluxt 

na zachód cd Łucka i nad Złotę Li 
pą, W Karpatach lesistych przy wio 
dły oddziały szturmowe więcej jak 
40 jeńców i kilka karabinów maszy 
nowyt h:

Macedońska widownia wojny
Na zachodnim brzegu Wa:dar 

wstrzymał nnsz niszczący ogień atak 
angielski.

W marcu stracili nieprzyjęci• le 
ea zachccizle wschodzie i Bałkanach 
161 s»molotów i 19 balonów na u• 
więzi. Straty niemieckie wynoszą 45 
samolotów.

BERLIN. 10 4. (BK.) Komunikat 
niemiecki ped datą S.4.

Zachodnia widownia wojny.
Mędzy Lens i Nie. vll!e — VI• 

tasse (na północny wschód od Arras) 
była znów walka artylerji bardzo 
gwałtowna. Od dzisiaj rana Jęst po 
kilkugodzinnym ogniu huraganowym 
bitwa pod Arras w toku. W obrę• 
bie między drogami prowadząccmi z 
Albert do Combrai i Feonne rozwi 
nęły się mniejsze pctyczki, które 
miały przebieg w myśl naszych za• 
miarów. Od Soissons aż do Szam- 
panji zwalczają się artylerie z wzmo• 
żoną potęgą. Nasi ic t icy i nasze 
działa ochronne zestrzeliły wczoraj 
17 samolotów i 2 balony na uwięzi. 
Rotmistrz baron v Richthcfen został 
po raz 38 i 39 zwycięzcą w walce 
powietrznej Podporucznik Schatfer 
doprowadź.ł 12 przeciwnika do spadu. 

Wschodnia widownia wojny.
Na półuocny wschód od Bara• 

nowici, na południowy wschód od 
Kowla i koło Brzeżcn odparto ataki 
rosyjskich oddziałów myśliwskich.

Pierwsz* jeRerał-kwatarralstn 
Ladandorlf.

i ץ u t f c j a
Komunikat austriacko- 

węgierski.
WiEDEft, 10 4 (BK) Komoel- 

kat ■rzędowy ■ustrjacko-węgierski 
pod datę 8.4.

Wschodnia widownia wojny.
W Karpatach lesistych i w Ga- 

licji wschodele) żywa akcja wywia- 
dowcza. Zresztą nic do doniesienia. 
Włoska i południowo wschodnia 

widownia wojny
Bez zm!»n.
WIEDEŃ. 10 4. (BK.) Komunikat 

austrjacko węgierski donosi pod datą 
9.4.

W grupie wojsk jen. marsz, 
pcin. v. Mackenzena przywiocły na 
północ od Foscani wojska atakujące 
40 Jeńców z 2 karabinami maszyno• 
wymi. Da frontu jen. pułk, artyks. 
Józefa usiłowały bezskutecznie zbił 
żyć się na kilku miejscach rosyjskie 
oddziały wywiadowcze. Dalej nspół• 
noc nic ważniejszego.
Włoska i południowo wschodnia 

widownia wojny.
Nic szczególnego do doniesienia. 
Zastępca szafa gen. sztabu v. Hó-

far marszałek poiny porucznik.
Wydarzenia na morzu.
8 kwietnia rano rzuciły nleprzy•

jacieIskia samoloty bomby na Bar- 
cela i Slstiano. Żsdnych szkód. 
Wkrótce petem zaatakowały nasze 
samoloty nieprzyjacielski obóz bara- 
ko wy pod Vtrmigiiano i cbrzaciły go 
skutecznie bombami.

Hydroplary wróciły nieuszko• 
dzona z wyjątkiem jednago, który 
cd tego czasu zaginął.

Komenda floty.

Komunikaty niemieckie.
BERLIN, 10.4 (B. K.) Urzędowy 

Komunikat niemiecki donosi pod 
datę 7.4.

Zachodnia widownia wojny.
Po obu !tronach Somme p o ty  

czki mniejszych oddziałów. Na pół■ 
nocny wschód cd Soissons r,ie udał 
się atak francuski. Koło Sapigneul 
odparto atek francuski skierowany 
na odebranie zabranych im rowów, z 
wielkimi stratami dla nieprzyjaciela. 
Na lewym brzegu Mozy zaatakowali 
nas Francuzi trzykrotnie ped lasem 
Meiancourt, lecz bez skutku.

By wymusić obserwację arty• 
ierji i wywiad, wypuścił nieprzyjaciel 
znaczna połączone siły lotnicze. Po■ 
niosły one wielkie straty. Kilka nie- 
przyjacielskich eskadr można uważać 
*a zniszczone. Podporucznik Vos 
2•strzaiił swój 24 samolet, podporu■ 
C2nlk Bertrab 2aś 4 przeciwników w 
wslce po w etrzaej.

Między Soissons i Reims pod■ 
Jćii nieprzyjaciele Jednolity 6t»k prze■ 
ciw naszym stcjącym na tym froncie 
balonem na uwięzi. Nia uzyskał 
nieprzyjaciel spodziewanych korzyści: 
zcstrzMooo tylko dwa balony.

Nieprzyjaciel utracił wczoraj 44 
samoioty tudzież 1 balon na uwięzi.
5 naszych lotników nie wróciło.

Hmeryka przeciwko mocarstwom 
centralnym.

WASZYNGTON 10 4 (BK,) Pre- 
zydent Wilson podpisał proklamację 
o wojnie amerykańsko niemieckiej.

WIEDEŃ 10.4 (B K ) Poseł Sta- 
nów Zjednoczonych opuścił stolicę 
Austro Węgier.

WASZYNGTON 10 4 (BK.) Se• 
nat uchwalił pierwszy kredyt wojen* 
ny oddajęcy do rozporządzenia pra• 
zydenta Wilsona z górą 100 miljo* 
nów dolarów.

WASZYNGTON. 10 4 (BK.) Da• 
partament Sprawiedliwości wydał roz• 
kaz aresztowania 65 Niemców.

Około 100 niemieckich okrętów 
uległo w różnych portach Stanów 
Zjednoczonych konfiskacie.

Zarządzono mobilizację armji i

BERLIN. 10.4 (BK.) Cesarz 
W!b»lm wystosował do kanele- 
rza B thmsna Holi we ga pismo, 
w którym przede wszystkie 01 pod- 
kre£b, iż mimo c fa r poniesio• 
nych w p lu  i kroków wojen- 
nych w da narodu niemieckiego 
niewzruszenie di msga się prowa- 
dzenia « oiny do zwycięskiego 
końca. Wydarzenia tych zmag ń 
o byt pań twa ibliżalą nowy czas. 
Kanclerzowi zlecono aby zakrząt• 
uął się dia zaspokojenia w hśd- 
wymi środkami w odpowiedniej 
chwili wymsgań tych nowych 
czasów.

Zaznaczywszy, iż pochwalał 
dotychczasowe wystąpienia kan- 
tlerza za ref rmami cesarz stwier- 
dz«. że iest zd» cvdowany natych- 
miast po zikońcreniu wojny, 
które zapewne niedługo nastąpi

Reforma agrarga 
w Rosji.

KOPENHAGA 10.4 (B. K.) 
Według inf rmecjl z Petersburga 
rząd prowizoryczny utworzył 
specialuą kr m się dla przygoto• 
wsoia 1 przeprcwadzeuia leformy 
agrarnej.

Pismo socjsllstów rewoiucjo• 
nislów wysuwa jsko pierwszy 
punkt swego programu żądanie 
obięcis całej zk mi w posiadanie 
państwa i domaga się, aby spra- 
wę tę rozstrzygnęła konstytu- 
anta.

WASZYNGTON 10.4 (BK.) Par• 
!amantowi Stanów bidzie w najbllź- 
szych dniach przedłożony profekt 
udzielenia przez Stany Zjednoczone 
koalicji wielkiej pożyczki.

WASZYNGTON 104 (BK.) Pre* 
zydent Wilson opublikował oświad- 
czenie, w którym oświadcza, iż r*gu• 
larna ■rmja i gwardja narodowa mu 
szę być postawione na stopie wo- 
Jennej. Pierwsze pól miljona stanie 
zaraz, dalszy miljon będzie zcrgani- 
zowany w razie potrzeby. Rekrutacja 
będzie dobrowolna.

LONDYN. 10.4. (BK.) Donoszą 
z Nowego Jorku: Departament ma• 
rynarki ogłosił, iż poczynione już zo- 
stały kroki calem współdziałania fi©■

podjąć polityczną, gospodarczą i 
socjalną przebudowę państw.

Szczególnie leży cesarzowi 
na sercu przt budowa Sejmu pru• 
sklego. Cesarz polecił ka ״cle- 
rzowi poczynić przygotowania do 
tej przebudowy, które natych- 
miąst po powrocie obrońców 
państwa do domów będzie usku- 
tecznlone na drodze prawodaw- 
czcj. Po wielkich ofiarach zło• 
żonych przez cały naród w tej 
wojnie nlemożllwem jest dalsze 
istnienie klasowego systemu wy- 
borczego w Prusach.

Takie Izba Panów ulegnie 
dostosowaniu do wymagań cza- 
su. Będą do niej powoływani 
w  szerszym niż dotychczas za- 
kresie przedstawiciele wszystkich 
warstw społeczeństwa cieszący 
się powagą wśród współobywa- 
tell.

Wieści z ?osji•
PETERSBURG. 10.4 (B. K.) Na 

porządku dziennym otwartego wczo• 
raj VII kongresu partji kcnstytucyj- 
nych demokratów, znajdują się: 1) 
Rewizja programu partyjnego co do 
politycznego rządu, 2) zgromadzenia 
konstytuujące, 3) stanowisko partji 
do wojny i 4) kwestja agrarna.

PETERSBURG. 10.4 (BK ) Rząd 
rozporządził eteerzenie szczególna] 
komisji, która ma opracować porzą• 
dek wyborczy do konstytuanty.
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ZYGMUNCIE DZWOń!
.Frankfurter Ztg.” zamieszcza 

dosłowny tekst proklamacji, wydana] 
przez rosyjski rząd prowizoryczny, 
według brzmienia rosyjskiej Agencji 
telegraficznej:

.Polacy! Były polityczny rząd 
Rosji, źródło Waszej niewoli, a na- 
szego rozbicia, upadł ne zawsze. U 
wolnie na Rosja uosobniona przez 
upełnomocniony przez nią w pełni 
Rząd prowlz., zasyła Wam pozdro- 
wieaie braterskie. Wzywa ona Was 
do życie i do wolności. Stary rząd 
czynił Wam kłamliwe obietnice, któ• 
re wprawdzie mógł dotrzymać, ale 
których nie chclał dotrzymać. Pań■ 
stwa centra!()• wyzyskały jego błąd, 
ażeby Wesz kraj zaokupować i spu- 
steszyć. W wyłącznym zamiarze 
zwalczania Rosji i jej sprzymierzeń- 
eów użyczyli Wam iluzorycznych po- 
litycznych praw, rozciągających sią 
ela na cały naród polski, tylko na 
Jego cząść terytorium chwilowo ob- 
sadzonego. Za te ceny cheieli oni 
kupić krew narodu, który nigdy nie 
walczył o utrzymanie despotyzmu. I 
teraz armja polska nie zechce wal- 
czyć pod rozkazami dziedzicznego 
wroga za sprawą zgniecenia wolno- 
dcii rozkawałkowania jej ojczyzny.

Polscy bradel i dla Was wybija 
godzina wielkiego razstrzygniącia. 
Wolna Rosja wzywa Was do walki 
w swoich szeregach o wolność na 
redu. N i ród rosy|ski, k tó y  zrzucił 
jarzmo, przyznają także polskiemu, 
bratniemu narodowi pełna prawo 
stanowienia o swoim losie według 
własnej wol’. Rząd prowizoryczny, 
wierny układom ze swymi sprzymie- 
rzeńcarai, wierny wspólnym planom 
walki przeciw światu germańskiemu, 
chciwemu walki, dopomoże do utwo 
rżenia niezawisłego państwa polskie- 
go, utworzonego ze wszystkich tery- 
torjów, w których Polacy tworzą 
większość, Jako zakładu trwałego po- 
koju, przyszłej nowozorganizowanej 
Europy.

Państwo polskie, połączsne z 
Ros ą wolną un|ą militarna, utworzy 
silny wał przeciw naciskowi państw 
centralnych na ludy słowiańskie. 
Wolna zjednoczona Polska sama o- 
kreśli swoją formą rządu, wyrażając 
swą wolą w konstytuancie, zwołanej 
na zasadzie powszechnego prawa 
głosowania de stolicy Polski. Rosja 
żywi przekonanie, źe ludy złączone 
wielowlekowem współżyciem z Pol• 
ską, otrzymają w ten sposób zupeł• 
ne zabezpieczenie obywatelski•) I na- 
rodowe] egzystencji.

Rosyjska konstytuanta ostitecz- 
nie potwierdzi nową, braterską Goją. 
Ona również da swoją zgodą na 
zmianą terytorjalną rosyjskiego pań 
stwa, konieczną dla utworzenia Pol- 
ski wolnej we wszystkich wprawdzie 
obecnie Jeszcze rozdzielonych czą-
śdach. 1t r

Polscy bracial Przyjmijcie dłoń 
braterską, którą Wam podaje wolna 
Rosja. Wierni Stróże wielkich tra• 
dycji przeszłości powstańcie, ażeby 
rozpocząć epok ז odbudowania Pol 
ski. Niech przyszłą Jedność i na• 
szych państw poprzedzi jedność na• 
szych uczuć i naszych serc. Niech 
apel sławnych zwiastunów Waszej 
wolności z wzmożoną siłą znajdzie 
w Was oddźwięk, Naprzód do wal• 
kil Ramią przy ramienlul Rąka w rą- 
ką! Za Waszą i za naszą wolność!

Następują popisy wszystkich 
ministrów.

PAMIĘTAJMY O

POTRZEBACH

SZKOLNICTWA POLSKIEGO.

Zygmuncie dzwoń!
Z dumnego zanieś Akropolu 
Braciom, walczącym krwawo w polu, 
Wieść, że się Słowo Ciałem staje,
1 Chrystus z grobu zmartwychwstaje...

Alleluja!
Zygmuncie dzwoń!

Nieś wieść radosną hen w okopy,
Gdzie krwią szafują polskie chłopy,
Że złote budzi się świtanie...
I z krwi tej Polska nowa wstanie!

Alleluja!
Zygmuncie dzwoń!

Wygnańcom z pod ojczystej strzechy 
Nieś hymn tryumfu i pociechy,
Że chwila śniona niedaleko...
I już trumienne pęka wieko...

Alleluja!
Zygmuncie dzwoń’

Ponad ruiny, ponad zgliszcza,
Grzmij wieść, że śniony cud się ziszcza... 
Że z grobu wstaje Pan nad Pany,
1 Polska swoje rwie kajdany!

Alleluja!
Zygmuncie dzwoń!

Nad ziemią, której godłem krzyże,
Niech grzmią radośnie Twoje spiże,
Że jak On zmartwychwstał w dzień trzeci, 
Tak Polska wstanie z krwi swych dzieci!...

Alleluja!
Zygmuncie dzwoń!

Niech dźwięków Twoich hymn radosny, 
We wszystkich duszach zbudzi wiosny!... 
Niech gra nam, byśmy ani chwili 
W swej krwi ofiarę nie zwątpili!..

Alleluja!
Zygmuncie dzwoń!

Matkom, co synów w bój posłały,
Synom, co walczą w słońcu chwały,
I tym mogiłom w szczerem polu,
Grzmij wieść radosną z Akropolu.

Alleluja! ..

W ielki ekonomiczny 
sukces Ijalicji.
Z Krakowa donoszą:
Kilkumiesięczne pertratakcje ga• 

licyjsklego Wydziału krajowego z 
Westdeutsche Tłnmasphosphat Wer■ 
ke rodzina Schlutiusów jako właścł• 
ciele terenów węglowych z zagłębia 
krakowskiego) doprowadziły do po 
myślnego wyniku. W dniu 31 mar• 
ca b. r. przyszedł bowiem w Wied- 
nlu miedzy pełnomocnikami owej 
firmy, a pełnomocnikami Wydziału 
krajowego układ, zabezpleczajecy 
krajowi Galicja kupno tychże tere 
nów. Zawarcie stanowczego kon- 
traktu kupna i sprzedaży nastąpi w 
•dpowiednlej chwili.

Teren którego nabycie dla kra• 
ju zabezpieczył Wydział krajowy, o 
ba|muje przeważnie w całości 16 
gmin powiatu Bialskiego, 34 gmin 
powiatu Oświęcimskiego, tyleż gmin 
powiatu Wadowickiego, 20 gmin po- 
wiatu Chrzanowskiego, 12 gmin po- 
wiatu Krakowskiego i 1 gminą po■ 
wiatu Podgórskiego.

Cała powierzchnia tego terenu 
wynosi około 770 kilometrów kwa- 
dratowych. Obliczanie zasobów 
węgla, dokonane przez znawców na 
podstawie wyników 44 głębokich

EDMUND BIEDER.

wierceń, wykazały, źe do głębokości 
1003 m. znajduje sią 4600 miljonów 
ton węgla o dobrej jakości, zbliżona] 
do przeclątnej jakości węgla górno• 
śląskiego, przyczam przeważnie nia 
uwzględniono pokładów o grubości 
mniejszej nfź 1 m., jakkolwiek i ta- 
kia. pokłady nadają sią zwykła do 
eksploatacji, Dodając do tej liczby 
pokłady o grubości 50 cm. — 1 m., 
tudzież prawdopodobne zasoby wą• 
gla o pokładach miądzy 1,000 m. a 
1200 m. głębokości, obliczono łącz■ 
ne zapasu na 6500 miljonów ton. 
Znaczenie tej Ilości uwydatnia sią na 
tle przedwojennej produkcji kopalń 
galicyjskich, które w r. 1910 wypro 
dukowaiy okrągło zaledwie 2 miljo- 
ny tonn. W obrąbie monrchji au- 
strjacko wągkrskial nie znajduje sią 
w jednem rąkc zwarty teren o tak 
olbrzymich zasobach węgla i tak 
wielkiej powierzchni.

Jak dowiadujemy sle, zamie* 
rza Wydział krajowy utworzyć dla 
eksploatacji wągła konsorefum zło* 
żona z banków krajowych. Pierwsze 
kopalnie powstaną w okolicy Spyt• 
kowic w powiecie wadowickim.

SKŁADAJCIE KSIĄŻKI W RE• 
DAKCJI .ZIEMI LUBELSKIEJ״, 
DLA WYPOŻYCZALNI POL- 
SKIEJ MACIERZY SZKOLNEJ.

Dwaj 10si w s M g  i i i  i 
icb slossnelt do zagadnień

wojennych.
Korespondencja własna .Ziemi Lubelskiej״

(M iiu k o w  o stosunkach  
Rosji s ko a lic ją . — ffflilukow  
o p ra e c iw ro s y js k io h  p is״ 
nach N iem ców . — P rze c iw  
o d ręb n em u  pokojow i. — O 
ro z b ió r  T u rc ji. — K ie ro ń s k i 
I jeg o  w p ły w  na robo tn i*  
k ł a .  — S tosunek K ie ren *  
s k ie g a  do s p ra w y  po lak ie j, 
N iem iec 1 w ejuy).

Kopenhaga, w kwietniu.
?rasa angielska i Francuzka 

przynosi ciekawe wynurzenia, z jęki• 
mi wystąpił wobec Jej przedstawicie• 
(i Miiukow, który miedzy Innymi 
mówił:

Rządy obcych państw zrozu- 
mi:ły cdrazu, że rewolucja rosyjska 
zosttła wywołana tylko dla tago, źe 
dawny rząd nie pctreflł kierować na- 
rodem. Rosja dawniejsza znikł 1 na 
zawsze, obecnie powstaje Rosja o 
nowych żywotnych i potężnych sl- 
łach. Jedyna obawa, jaką koalicja 
obecni• sią nlepokci dotyczy armji 
rosyjskie). Pełna obaw i niepokoju 
pyta sle koalicja miedzy sobą, czy 
aby rewolucja nie odbija sie fatalnie 
na karności armji I czy wojsko rosyj 
skie będzie chclało w dalszym ciągu 
staczać waiką. I pod tym wzglądem 
są zapatrywania Mlljukowa nadzwy- 
czaj optymistyczne

Zdaniem Milukowa wywarła re- 
woluc)a rosyjska dwojekiego rodzaju 
wrażenie na Niemcach. Pierwsze 
wrażenie jest to, źe armja rosyjska 
osłabiona wskutek zajść rewoiucyj- 
nych, nadarza sią wiąc wyborna s»o■ 
sobność do zaatakowania jaj. Mamy 
pewna dane po temu, że Niemcy rze• 
czywlścle szykują sią przeciwko nasze* 
mu frontowi. Skracając swój front 
zachodni, zdołali Niemcy zluzować 
kilka dywizji i będą mogli je zużyć 
na froncie wschodnim* Francuzi i 
Anglicy bądą poważnie zającl ufor- 
tyfikowaniem swego nowego frontu 
coby dało istotnie armji niemieckiej 
możność rzucenia sią przeciwko 
Rosji. Niebezpieczeństwo jest po• 
ważne, ale armja, opierająca sią o 
naród obecnie, powinna przygotować 
sią do powstrzymania wszelkich za* 
ku sów niemieckich. Pozatem sądzą 
w Niemczech, źe rewolucja rosyjska 
oznacza zwycięstwo idei pokojowej.

Są tacy, co wierzą, źe obecrle 
uda sią Rosją nakłonić do zawarcia 
odosobnionego pokoju. Takie przy- 
puszczenia są po prostu śmieszne, 
gdyż wyzwolona Rosja nie może do 
puścić sią zdrady swej demokratycz- 
nej rewolucji i przyłączyć sią do au• 
tokratycznych Niemców”.

Na zakończenie oświadczył Ml• 
liukow:

.Dzisiaj możemy panów zapew• 
nić, że walcząc o zwycięstwo, nie 
pragniemy zwycięstwa wojny. Tryumf 
idei demokratycznej jest wszakże nie• 
możliwy bez odniesienia zwycięstwa 
w wojnie obecnej. Z ta samą ideą 
łączy sią cały nasz program zltkwl• 
dowania Turcji, cesarstwa utworzone■ 
go ze zdobytych części, które przez 
500 lat nie potrafiło niczego uczynić 
dla dobra cywilizacji I postępu*.

Korespondent .Daily Chronicie’  
donosi swemu pismu, że miał wy• 
wiad z ministrem sprawiedliwości, 
Kiereńsklm. Oczy wszystkich zwró• 
cone s ą  w s t r o n ę  mło- 
dego zaledwie 301etniego K«renskle• 
go, ustanawiającego programy i trzy  
mającego na uwięzi cały naród Kle* 
reński odznacza sią nadzwyczajna by- 
strością umysłu, rzutkoś ią I wybiera, 
w chwili gdy przemawia, na tłumy 
nieprzezwyciężony czar, któremu ula- 
gają wszyscy. Tylko Jemu moźta za• 
wdzięczyć, że wszyscy robotnicy przy־ 
stąpili obecnie do pracy tern chą•
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tniej, że policzono im tekże dni opu- 
szczone podczas rozruchów rewoiu 
cyjnych. Komitet rsbctniczy wydał 
nową odezwą, w której zrzeka sią 
wszystkiego, co postanowił w ubie• 
głym tygodniu w myśli ukró;enia 
wojny i agitowania za pokojem.

Co sią tyczy polityki zagranicz* 
aej, to Klerenskl jest zwolennikiem 
umiędzynarodowienia Carogrodu, zu- 
pełnej nlepoólsgłęśel Polski, auto- 
nom]i armeńssiej pod protektoratem 
Rosji, i oczywiście odrestaurowania 
konstytucji finiindzkiej, ogłoszonej 
przed tygodniem. Na ogól pokłada 
Kieroński nadzieją, że idea wolności 
Odniesie w Rosji ostateczny tryumf i 
że wzmocni sią chęć dalszego pro• 
wadzenia wojny przeciwko Niemcom, 
nie jako takim, Iscz przeciwko 
uosobionej w nich idei eutokratycz- 
nej, która zdaniem Kierenskiego mu- 
si zniknąć z powierzchni Europy. 
Jakkolwiek by nie było, bądzie Rosja 
prowadziła wojną w dalszym ciągu 
do ostatecznego, zwycięskiego końca.

Z,

Ze świata.
Choroba prez. Rulewskiego. Pod- 

czas zebrania Komisji aprowirecyj 
nej w retuszu, nadszedł około godz. 
7 na ręce dra Schleichara telegram 
z Wiednia z wiadomością, że stan 
zdrowia dra Rutowskłego obecnie się 
pogorszył — nastąpił bowiem drugi 
atak apopleksji. Do łaża chorego 
ojca wezwano córką dra Rutowskłego.

Saloniki republizą (?) Z Kopen 
hagi donoszą do .N . W. Tagbiatt": 
Yenizełos zaproponował entencle, 
aby Saloniki wraz z krajem około 
Salonik proklamowano jako niezawi- 
sią republiką. Wtedy w Grecji roz 
pocrnle sią silna agitacja dla przyłą• 
czania Grecji do tej republiki.

Zysk koalicji w  tonażu. .Daily 
Chronicie” oblicza, że skutkiem przy• 
łączeaia sią Ameryki do koalicji zy* 
ska koalicja 2 miljony tonn okrąto■ 
Wych.

Samobójstwa żony Stu«rm ara. 
Agencje H*v»sa donosi z Petersbur- 
9*: Żona byłego prezydenta gabine• 
tu rosyjskiego, licząca 62 lata życia, 
Popełniła samobójstwo, poderżnąw• 
**y  sią brzytwą. Powodem samobój׳ 
*twa ma być jakiś kompromitujący 
Politycznie list.

0 skonfiskowana okręty nismie- 
®Jd«■ ,Daily Chronicie’  donoszą z 
Waszyngtonu! Istnieje tu silny ruch, 
dążący do tego, ażeby wszystkie o- 
kręty niemieckie, skonfiskowane w 
portach S:anó* Zjednoczonych, od• 
dać do rozporządzenia koalicji.

Amerykański skarb złota. Agan• 
cja Radio donosi: W mowie swojej 
oświadczył Wilson, źs skarb państwa
*  złocie wynosi 3 mlljardy i 44 ml* 
*jony, jest więc największym na świe 
da. Tego ustępu niema w urządo- 
wym tekście.

Rota przysięgi rosyjskleh mini 
®*rów. Biuro Reutera donosi! Nowi 
ministrowie rosyjscy złeźyli następu- 
J4cą przysięgą:

.Jako członek rządu tymczaso• 
* •5 0 , ustanowionego wolą ludów na 
prośbą Dumy, ślubują I przysięgam 
wobec Boga Wszechmogącego i mo- 
jego sumienia, że bądą wiernie I 
uczciwie służyć narodowi I państwu 

Rosyjskiemu, jego wolność, cześć i 
flocłność nienaruszenie utrzymywać, 
w« wszystkich moich działaniach 
'rozkazach obywatelską wolaość I 
równość w zupełności l równomier• 
• ־:  Postrzegać, tudzież we wszyst-
*  ch zarządzeniach, które mi zosta-

. On®’ wystrzegać się wszel•
* 5" “ *  ów, pośrednio dążących*״

do restytucji dawnych rządów.
. . .  ■"r2yslągam, źe użyją wszyst• 

m0’ch slł ■źeby wypełnić wszy• 
oboJwij»'kl, które przyjął na

5,• " 1•  rząd tymczasowy w oczach 
naredów. Przysięgam zarządzić 
wszystko, ażeby w jaknajkrótszym 
czasie mogła być zwołana koastytu-

anta na podstawie bezpośrednich 
równych i tajnych wyborów; a w rą 
ce tego zgromadzenia złożyć wszyst* 
kie prawa, które wspólnie z innymi 
członkami rządu wykonywzm, i u 
giąć s!ą przed wolą narodu, której 
wyrazem jest zgromadzenie, we 
wszytkiem, co dotyczy formy rządu 
i zasadniczych praw państwa.

Narady Ukraińców z kadetami.
,Diło" lwowskie donosi, że na 

kilka tygodni przed wybuchem w 
Rosji rewolucji odbyła sią narada U Sra- 
ińców z przedstawicielami partji ka■ 
detów w sprawie autonomii U Krainy.

Przedstawiciele ukraińscy przed• 
stawili na naradzie dokładnie oprą■ 
cowany projekt autonomji Ukrainy i 
domagali sią od kadatów, ażeby 
zechtieli sią nań zgodzić. Jednak na• 
rady te □ie doprowadziły do cstatacz* 
nego rezuitłtu, bo nie przyszło do 
porozumienia w sprawie konkretnych 
granic politycznej Butoncmji U Krainy.

Ciekawym jest — pisze .Diło"
— sam fakt odbycia sią narady i to, 
że kadeci, którzy w ostatnich czasach 
przed wojną zachowywali sią nega- 
tywcie wcbec politycznej autonomji 
Ukrainy — w roku 1905 zgodzili sią 
na te nasze (ukraińskie) domagania
— teraz znów uznali zasadą politycz• 
nej autonomji Ukrainy.

U1iwar8)t8t dia ociemniałych. Za• 
opiekowanie sią losem żołnierzy, któ 
rzy skutkiem jakiegokolwiek k«lec• 
twa na wojnie utracili warunki wy• 
konywanla dotychczasowego zawodu, 
jest w Niemczech bardzo intenzywne 
i obejmuje różne zakresy działalno 
ci. W zakresie opieki nad żołnie- 
rzami, ociemniałymi w zawierusze 
wojennej, niezawodnie jedno z nej 
trudniejsych zadań, tak pod wzgią- 
dem technicznym, jak i meterjal- 
nym przedstawia staranie o zapew• 
nienie nawiedzonym tym nleszczą• 
ściem akademikom możliwości uzu• 
pełnienia swego fachowego wykształ• 
cenią. W tym celu zawiązała sie w 
marcu z. r. w Marbnrgu St3w. o• 
clemnlałych akademików Niemiec, 
któremu ministerstwa wojny i oświa* 
ty zapewniły daleko idące poparcie 
i pomoc. Pierwszem dziełem tego 
Stowarzyszenia było utworzenie bi- 
bijoteki nsukowej, obejmującej dzie- 
ła fachowe, pisane metodą puakto- 
wą. Dalej powołano Stowarzyszenie 
do życia zakład naukowy, w którym 
metodą uniwersytecką wykłada sią 
wszystkie gałązic wiedzy. Z zakła• 
dem naukowym połączony jest in- 
ternat, obejmujący pracownie, sale 
towarzyskie, jadalni•, sypialnie i t. d.

Przygada wi.-deńskish muzykan• 
tów. Kapeli wiedeńska, składająca 
sią z 69 członków występowała z 
koncertami w Holandjl. Na granicy 
niemiecko holenderskiej przydarzyła 
sią członkom tej orkiestry przykra 
przygoda. Panowie ci ,na pamiątką’  
swego pobytu w Holandjl, obiadowa׳ 
li swoje instrumenta muzyczne mas 
łem, słoniną, kawą, kakao i lanymi 
artykułami spożywczymi. Holenders 
kim urzędnikom celnym wydał sią 
niezwykły ciąźar instrumentów nieco 
podejrzany wobec czego przeprawa 
dzono ścisłą rewiz|ą. Wskutek tego 
musieli mezykanci zrezygnować z 
,pamiątek holenderskich* i dopiero 
potem ruszyli w dalszą drogą.

Z całej Polski.
.Głos Stolicy* w Warszawie 

przekształcił sią w wielki organ po- 
lityczny pod nazwą ,Głos" I wycho 
dzi dwa razy dziennie. .Głos” zapo- 
wiedział, że nie bądzie on tylko wy• 
razlcialem jednego ugruposaaia po- 
litycznego, lecz całego obozu, wpraw- 
dzie nie związanego organizacyłnle, 
lecz mającego wspólne hasła naczelne: 
powołanie pod broń silnej arm!!, o- 
partej na kadrach bohetarskich Le- 
glonów; zorganizowanie administracji 
państwowej, podłożenie podwalin ped 
rozwój cświaty narodowej, unormo 
wonie naszych stosunków gospodsr-

czych, słowem stworzenie s׳lnego 
państwa konstytucyjnego, z s-Inym 
rządem i silną szanowaną władzą 
monarszą. Naczelną redakcją po- 
wierzono znanemu historykowi, pu- 
blicyścfa i działaczowi politycznemu 
p. Janowi Kucharzewskiemu. w skład 
redakcji wejdą między innemi: Wik- 
tor Giełżyński, dotychczasowy redak- 
tor .Głosu Stolicy", Józef Waser- 
cug b redaktor .Widnokręgu" i A• 
dam Zagórski redaktor .Dziennika 
Narodowego*. Jako wydawca pod- 
pisuje p. Bronisław Szlubowski.

Nowy organ, opaity na wyżej 
przytoczonych zasadach spotka sią 
bezsprzacznie z szerokiem uznaniem 
w kraju.

i  t f t r f i ł ś y .

Dziś po południu po cenach 
zniżonych ״Obrona Częstochowy" — 
wieczorem opereta .Polska krew".

W środą na benefis Jana Ko• 
chanowicza pe raz pierwszy ,Proku• 
retor Hallers"

Prata ziemianek w Konopnity.
(Korespondencja własna .Ziemi Lubelskiej.*)

Konopnica, w kwietniu.

Kółko Ziamlanak w Konopnicy 
nie próżnuje.

Dzięki bowiem ruchliwości nie• 
zmordowanej w pracy społecznej 
swojej przewodniczącej p. Janiny 
Wcłłodkowej bierze udział w każdej 
pracy, związanej z dobrem ogółu.

I tak, gdy w maju b. r. miej* 
scowy ks. proboszcz zaproponował 
składką na seminarium nauczyciel- 
skie w Lublinie, Ziemianki pierwsze 
zgłos׳ły sią z ofiarami. Kiedy rozległ 
się głos nawołujący społeczeństwo 
do ratowania dzieci osieroconych 
przez wojną, serca Ziemianek Kono• 
pnickich, więcej niż inna odczuły do- 
niosłość tego głosu.

To też nie tylko same hojnie 
otworzyły swa kieszenią, ale jaszcze 
postanów.ły na tan cel urządzić 
przedstawienia amatorskie.

Dzieci, które miały grać w dwu 
wybranych utworach w krótkim cza• 
sie nauczyły sią ról i dobrze je oda 
grały; świadczy to z jednej strony o 
zrozumieniu miłej i pożytecznej roz• 
rywki jaką daje teatr, z drugiel zaś 
o kulturze Kółka Ziemianek Koaop- 
nickich. Przedstawienie teatralne de• 
szyło sią wzglądami mieszkańców 
Konopnicy i zebrano na głodne dzie• 
ci 111 koron.

Ziemianki Konopnickie hasta 
kultury ściśle stosują również we 
własnym, prywatnym życiu. W do 
mach ich panuje czystość, ład, po- 
rządek i przestrzeganie higieny, zwła- 
szcza przy wychowanu dzieci. W 
obejściu sią z ludźmi, stosują 
sią do tego co słyszą na kur- 
sach Ziemianek w Lublinie i na od• 
czytach w Konopnicy. Między inne* 
mi zasługuje na podkreślenie fakt, 
że Ziemianki Konopnickie postano• 
wiły raz na miesiąc sprowadzać do• 
która dla rodzin członkiń swego kół• 
ka. Pierwsza taka inspekcja doktor- 
ska odbyła sią dnia 3 b. m. z Lu- 
blina przyjechał dr. Pawłowski do 
gmachu szkeły 4 ro kl. gdzie zastał 
w zaimprowizowane!!) ambolatorjum 
ogromną liczbą dzieci szkolnych po- 
trzebujących porady lekarskiej i kil- 
kanaście osób z Kółka Ziemianek Ko- 
nopnłckich.

Na zakończenie muszą nsdmie■ 
nić, że dnia 2 lutego w Konopnicy 
zorganizowany z03ts!ł dzień wstrz•- 
mięźiiwości. Jaszcze do dzisiaj mo- 
źna spotkać kobiety spieszące do dwo- 
ru z różnego rodzaju prowiantami dla 
głodnych jako to: mąką, kaszą, sto■ 
niną i kartoflami. G ly  sią zbierza 
większa ilość darów odwozi sią to 
wszystko na miejsce oznaczona.

Dej Boże, aby każde Kółko Zie- 
mianak mogło tak sią rozwinąć jak 
tutejsze.

Amsija Sciioanborn.

JLisiy do Redakcji.
Szanowny Panie Redaktorze!

Nlnfeiszym oświadczamy, łż p. 
Saturnin Osiński był upoważniony 
przez komisją gospodarczą, do któ- 
ref należeliśmy, do wydrukowania 
100 zaproszeń na zebrania organiza- 
cyjae Komitetu Popierania Wo|sko- 
wości i rozesłania takowych według 
ułożonej przez nas listy.

Ks J WładzIAsU.
W Narzymskl.

Lublin, 6 kwietnia 1917 r.
Podając do wiadomości niniejsze 

oświadczenie, zaznaczamy ze swojej 
strony, iż, umieszczając naszą notat* 
ką w przypisku do listu p. Narzym- 
skiego w num trie 174 naszego pi* 
sma, nie miel śmy zamiaru obrazić 
p. Ssturnina Osińskiego.

_________  Redakcja.

—z׳
4 Na dzisiejsze] zab ־ aw i) .L u *  

blin swoim aksd arnikom* w salach 
Resursy KupieckisJ obowiązki gosao* 
dyń raczyły przyjąć panie: Borsukie• 
wieżowa Piotrowa, Brzezińska Stani* 
sławowa, Bukrsbina Adamowa, Cha• 
chrowska Józefowa, Czarniecka Ja■ 
nowa, Czarwińska Czesławów•, Do* 
brucka Stanisławowa, Hirlalne A ito- 
niowa, Kijokowa Henrykowa, Kopcio• 
wa Chwaiislawowa, Marja K icharska 
Laśkiewiczowa Teofilowa, Moskalew* 
ska Feilksowa, Moritzowa Wacławo- 
wa, Rayska Konstantowa, Scholtzowa 
Augustowa, Sskutowiczowa Bolesła* 
wowa i Trzcińska Bolesławowa. O bo• 
wiązki gospodarzy pełnić bądą aka- 
dennicy. Początek zabawy o g. 5 i 
pół witcz, wejścia 4 korony.

4  *Ogólno mlędzysekcyjns zebra ־
nie członków i Oddziału Stowarzysza• 
nia Nauczycielstwa Polskiego odbą- 
dzie sią dzisiaj (wtorek) o godzinie 
4 ej po południu w lokalu Stowarzy- 
szenia przy ui. Ogrodowej 10.

Na porządku dziennym: rozpa- 
trzonie projektu ustawy tymczasowa] 
o szkołach eiemontarnych w Króle- 
stwłe Polskiem.

Na powyższa zebrania Zarząd 
zaprasza wszystkich członków i Od* 
działu, nadmieniając, że oddzielne 
zawiadomienia do członków rozsyła* 
ne nie bądą.

Z A K O P A N E

Liliana 011693! ? X '2•:
H o t e l  Ś t a m a r y  472

•— CENY PRZYSTĘPNE. = = = = =

JOZEF N łiHZER
dom bankowy B IE LS K O , kupuje i sprae- 
daje austr. p a p ie ry  p a ń s tw o w e , p o -  
t y c z k i  w o je n n e , lo s y  1 m o n ety .

510

W i e ś c i  ć lo l^ o s j i .
E m m ę H e n ry k  z cukrowni Lublia 

zawiadamia matką swą Emilję—poczta By• 
chów gub. Mohilewska u doktora Kazimierza 
Emmę, że ogłoszenie przeczytał. Jestem 
zdrów, powodzi sią nieźle. List wysyłam. 
Pisma polskie i rosyjskie proszone są o  
przedruk 355
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 -Sprawozdanio kasowe z przad ־4
stawienia .Czuwaj* da. 26 3 1917 r. 
w Teatrze Wielkim:

Przychód: za bilety koron 1100 
kor. 40 hal., za programy 174 kor. 
40 hal., razom 1274 kor. 80 hal.

Rozchód! sala teatralna koron 
400 kor. służba 44 kor., druki i pro 
gramy 33 kor. 50 hal, rekwizyta 26 
kor. 60 hal., drobne 32 kor., poda- 
tek szpitalny 89 kor. 92 hel., razem 
626 kor. 2 hal.

Czysty dochód wyniósł 648 ksr. 
78 hal.

Z tego przeznaczono 10% na 
Koło Macierzy Szkolne] w Chełmie 
(koron 64 hal. 88), resztą zaś na dr u■ 
żyny skautowe ziemi Lubelskiej (ko- 
ron 583 hal. 90).

Komitet urządzający serdecznie 
dziękuje, tym wszystkim, którzy bądź 
to swym udziałem, bądź też swoją 
obecnością przyczynili się do uświe• 
tnienia przedstawienie, a w szczegół- 
nośd towarzystwu amatorskiemu pod 
kierunkiem p. Wl. Sobeckiego, zes- 
połowi muzycznemu pod kierunkiem 
pana Dylewskiego, pani Olendzkiej, 
panu Brzezińskiemu, craz firmom 
W ych Gebethnera i Wolffa za sprze- 
daż biletów, W-go Borkowskiego ze 
bezinteresowną harekteryzseję, W go 
Popiela za minimalne policzenie dru- 
ków i wszystkim dziennikom iubal- 
skim za bezinteresowną reklamę.

 Sekrttarjat Zrzeszenia Na ־4
ucz, P. Sz. Pccz. zawiadamia człon• 
ków Zrzeszenia miejscowych i za- 
miejscowych, źe dn. 11■ go b. m. o 
godz. 5 ej cdbędzie się w lokaiu 
Szkoły Handl. fen. zebranie czł. 
Zrzeszenia, na którym referat wy po■ 
wie delegat z Warszawy.

4 - Wieści o Jeńcach. W niemiec- 
kim obozie jeńców Polaków w Celle 
Scheuen Hianowerze przebywają na 
stępuiąey Jeńcy.

Z Lublina szewc Bajrich Miller.
Z Siedlec nauczyciel Wolf Biu-

zlein.
Z gub. Lubelskiej: Jakób Gaw- 

ron, stolarz z Potoku; Józef Sławej, 
rolnik z Zabytowa; Józef Skowroński, 
rolrik z Udzirz; Michał Wołoszyn, 
rolnik z Ignaiówki; Herszek Aook- 
sztok,krawiec z Turobina; Hersz Gold

berg, kupiec z Rudy; Izrael Lummer• 
man, -kupiec z Nikiibi; Chaim Guber• 
msn kupiec z Taratyra; Ignacy Tracz 
rclnik z Ludmiłówki; Stanisław Da 
widewicz, rolnik ze Zgniłej Strugi; 
Włsdysław Dębski, maszynista ze 
Szczytowa; A to n i Doniszewicz, roi- 
nik z miejscowości Murarze; Franci- 
szek Dul, rolnik z Kruśiina; Tomasz 
Harasim, wyrobnik z Janowic; Józef 
Jaruga, rclnik z Cynkowa; Klemens 
Kandoi, rolnik z Franciszków*; Józef 
Madej, relaik z miejscowości Basonle;

Adresy firm polskich m. Lublina.
Praslmy Szunwnyeb Czytelników e powoływanie elf przy korzystania 

z poniższych adresów na ״Zlemlf Lubelską".

Artur Szyndler, export import

Krakowskie-Przedmieście 47 
Artykuły technictne, gumowe i foto* 

graficzne.

Biura nauczycielskie:

Helena Koperska, Krak.-Przedm. te  
20, dom Zarębskiego.

Wanda Karczewska, Kapucyńska Ni 2, 
dom Yettera, vis-4-vis hot. ,Yictorla•.

Biura tłom&czeń pisania na m&szy- 
naeh I robót dupllkatorskleb

Wanda Karczewska, Kapucyńska 2, 
dom Yettera, vls-ś-vis botalu 

,Ylcłoria’

Zygmunt Muszkat Szopena 3 m. 5 

Bazar szkolny.

Krak.-Przed. 49 dom Turczynowicza.

Sklep Galantsryjno-norymberskl

ulica Bernardyńska te  2 I. Rybie- 
kiego.

Franciszek Zsgojski—Majster Murar, 
ski, przedsiębiorca robót techniczno 

budowlanych I kościelnych 

Namiestnikowska 43 m. 5.

Zamieszczenie firm w dziale .Adresów firm polskich* kosztuje mieslęsznls 
4 korony. Adroey powtarzają się 2 razy tygodniowo.

Stanisłapr Maciejewski, rolnik z 
Rzeczycy.

Z gub. Siedleckiej: Franciszek 
Gaczyński, relaik z KUmoatów; Jó- 
zef Hujka, rolnik z miejscowości Ko* 
somce; Dawid Fuks, rolnik z Tyśmie• 
nicy; Aleksander Kowalczyk, rolnik 
z miejscowości Brzeźnlki; Jen Księ- 
żopoiskl, rolnik z miejscowości Ma- 
łc Błonie.

Pracownia kwiatów, wieńców pogrze- 
bowych i kapeluszy damskich.

A. Iżyckiej, Lublin, ulica Rynek N  5, 
mieszkania 7.
Księgarnia.

Gebethner A Wolff. Krakow.-Przedas. 
Hotel Europejski.

S. Naramcwski Królewska te  6 — 
(Róg Królewskiej i placu przad Kra• 

kowską Bramą.)

Artur Szyndler

Krakowskie-Przedmieście 51 
sklep spożywczy i składy wągla.

Skład materjałów piśmiennych I przy- 
borów artystyezno-malarskleb

p. f. R. Domińskl i S-ka, Kapucyi• 
aka Ni 1, hotel ,Ylctorja*.

Zakłady malarskie.

Stanisław Kalinowski, ul. Zielona 5, 
róg Początkowsklej, dom Cygielmana.
Hurtowo detaliczna sprzedaż towarów 

łokciowych bielizny I galanterji

K. Czapski. Krakowskie Przedmieście 
naprzeciw Hotelu Angielskiego.

te  179.

Popierajmy

M a c ie rz

S z k o ln ą .

JEDYNA W LUBLINIE
POLSKA PRACOWNIA

t a p l i  t a l K w b
Drukarnia ״ ״ POŚPIESZNA“
ST. O ŻAL

KOŁŁĄTAJA 1 <68
(obok Kasy Przemysłowców).

Przyjmuje zamówienia•

BROBNE 0SLG8ZEHIA.

Rolnik energiczny w sile wie- 
ku na ordynarję od zaraz. Prakty- 
ka w dużych gospodarstwach przy 
gorzelniach i cukrowni Plantacja 
kartofli, buraków. Wiadomość w 
Administracji ,Ziemi Lubelskiej*.

DwuMóUa pakowna do 
sprzedania.'Adres, Lublin, Kraków- 
skie-Przedtn. Nr. 82 m. 5. 388

Francuzka młoda inteligentna z 
dob. referencjami poszukuje dtm i- 
place w Lublinie Biuro Koporskiej 
Krakowskie-Przedmieście 20. 370

Kawiarnia Ziemiańska hotel 
Europejski poszukuje wykwalifiko- 
wanego cukiernika. 376

Pomocnik aptekarski, potrzebny 
na prowincję zaraz. Wiadomość 
Krak. - Przedm. 39 m. 7 386

Praktykant rolny poszukuje miej- 
sca. Wiadomość ul. Zamojska 7m 4

387

...................- ....... ■ י ■■׳ י  p r z y n o s z ą c e  w  L u b l i n i e  n e t ) w c z e 6 r ! le j  --..—2

konnnkaly woj. w udcmcści telegraficzne z całego świata, najświeższa wiadomości, 
z ostatniej poczty i najważniejsze ostatnie wiadomości miejscowe z lublina i g. IsbeL

Wykonanie =  
= 1  staranne.

L u b l i n ,  G u b e m a t o r s k a  8 .

Wykonywa wszelkie roboty drukarskie.

=  Ceny 4^ •־
przystępne.

ד
Redaktor i Wydawca D a n i • !  ftliwrlcEcL Druk. ,Ziemi Lubelskiej“, Gubernatorska 8־
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